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P is m o  t o  k o s s tu je  k w a r ­
ta ln ie  z łp .  5 i w y c h o d z i  
c o d z ie n n ie  (w y jąw sz y  n i e ­
d z ie lę  i ś w ię ta  u ro c z y s te )  

p o  p o łu d n iu .

K R A  K O IV,
W  dniu onegdajszyrn na bal za­

powiedziany w sali W. Knotza przez 
Tow arzystw o S trzeleck ie , którego  
dochód przeznaczono na opatrze­
nie w żywność tutejszych ubogich,  
zgromadziło się tak wiele osób, iz 
się zaledwie w obszernej sali po* 
mieście m ogły .  T en  czyn dowo-  
Wodzi ja sn o , iz mieszkańcy Kra­
kowa gotowi są do wszelkich oiiar, 
skoro ich celem jest niesienie ulgi 
cierpiącemu ubóstwu, / . t e g o  po 
wodu ośmielamy się wyjawić życze­
n ie ,  a b y  Towarzystwo wspomnione  
raczyło ogłosić  powtórną zabawę 
w tak szlachetnym zamiarze. S po­
dziewać się również należy, iz pu­
bliczność zbierze się licznie w dniu 
dzisiejszym na b il dla dziec i , z któ­
rego dochód, Towarzystwo D obro­
czynności obróci na wsparcie u bo­
gich w Zamku umieszczonych , gor­
liwej opieki doznających od swoich  
czcigodnych opiekunów.

T e a t r  J S a r o d o w y .  — Widzowie  
p r z y j m o w a l i  wczoraj rzęsistem. 
o k l a s k a m ,  tancerzów . tancerki ba­
letowe z Wiednia, pp. koblerow  t 
Bernardellich. P . Szrejber brzu- 
chomowca i artysta mimiczny, za­
d z i w i ł  wszystkich szybką zręczno­
ścią w z m i a n i e  ubiorów i jednostaj- 
nością w udawaniu g łosu  sześciu 
osób, wchodzących do sztuki, któ­
rą ten artysta sam jeden przedsta­
wił. Widowisko zakończyła weso­

ła  komedyjka: gdzie  tez nasi nię- 
’zowie chodzą , ze zwykłym talen­
tem odegrana przez pp Nowińskich. 
Jutro przedstawioną będzie wielka li­
ryczna drama ze śpiewami i tańca­
mi przez pp. Kohlerów i Berna- 
dellich pod tytułem: P recyoza .

Francya. Powszechna uwaga w 
Paryżu jest obecnie wytężoną na 
czynności kommissyi, którą wyzna­
czono do rozpoznania dowodów ty­
czących się d ługu amerykańskiego.  
Zdanie kommissyi m e jest stanow­
cze,  która np. w roku zeszłym by­
ła za wypłatą d łu g u , ale izba de­
putowanych odrzuciła ten projekt 
większością głosów. „Na pierwszą 
wiadomość , mówi jeden paryzkt 
dziennik, o mowie JaKsona, wm a­
wiali ministrowie w deputowanych,  
iż jezli odmówią wypłaty 2 0  milio­
nów , muszą potem zezwolić na 5o 
miljonów dla przygotowania się do 
wojny. Lecz nie w i ę c e j  nie zadzi­
wia, jak taka pogróżka wojny w  
podobnem zdarzeniu Cózby Jak- 
son zyskał niechcąc wchodzić w 
nowe układy? Strzelanoby długo  
do siebie z armat na niezmiernem  
polu bitwy, które dwa światy od­
dziela; zatopionoby wiele okrętów,  
inneby złupiono, a nareście ukła­
dy musiałyby zakończyć wojnę. __
Lepiej jest zatem i dla Ameryki,  
teraz się układać, dopóki bagnety 
dwóch narodów nierozdzielają! Nic
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frzeto d z iw n e g o , że Ameryka prze- 
^onywa się codziennie o nierozwa­

żnym  postępku Jaksona. Z  innej 
s trony  nasi ministrowie uważają ten 
trak ta t  jako stanowiący o ich losie. 
Na odrzucenie  swego pro jek tu  , od ­
powiedzą dymissją , jeźli się uważa­
ją za namiestników Ameryki. Lecz 
jako na ministrów F ra n c y i ,  m a ło  
pow inna w pływ ać zmiana ich p ro ­
jektu. Jest wiele o b rońców  tego 
traktatu), którego wypadek dotąd 
n iew iadom y , ci ganią jednak spo­
s ó b ,  w jaki ministrowie postępują 
Jeźli ministrowie z bojaźni nagany , 
gdy  ich p ro jek t  od rzucony  zosta­
n ą ,  chcą  się oddalić ,  niech to za­
raz  u cz y n ią ,  bo ta nagana na nich 
c i izy .  (G. H.)

—  L o rd  Brougham u d a ł  się już 
do  Anglii. W  hotelu rossyjskiego 
poselstwa w P a ry ż u ,  obrazy  i wsze­
lakie sprzę ty  należące do hr. Poz-  
zo di Borgo dotąd jeszcze pozosta­
ją. Z  czego wnoszą, iź ten dyplo- 
m a t wróci zapew ne  do  P a ­
ryża. O d czasu przybycia do P a ­
ryża Jenera ła  Sebastiani,  ani jeden 
dzień nie u p ły n ie ,  w k ló rym by  
kilka godzin n ien iradza ł  się z kró­
lem. Często tym naradom  bywa 
ob ec n y  Fiigny minister spraw zagra­
nicznych. Lecz bardzo często z o ­
stają z sobą bez św ia d kó w . Dotąd 
pokryw a g łęboka tajemnica dzień ,  
w k tórym  Sebastiani opuści P aryż

A n g lia . W szystk ie  stronnictwa 
zajmują się teraz szczególniej, 
a b y  (wybór prezesa izby . n ższej 

ad ł  korzystnie dla każdego z nich. 
adewszystko zwolennicy reform y 

dokładają obec n ie  wszelkich starań , 
aby  na pierwsze posiedzenie p ar la ­
m entu  zebrali się wszyscy ich strou-

nicy, dla zapewnienia tobie w y b o ­
ru  na to dostojeństwo, lorda Aber- 
k ro m b y ,  depu tow anego  z miasta 
E d y n b u r g a — Już poczynili do te ­
go  p o trze b n e  przygotowania j 
wszystko zapowiada , że reiorm iści 
swój cel osiągną. W y b ó r  ten na­
stąpi dnia 19 lu tego w południe. 
P o rob iono  z lego pow odu  bardzo  
wiele za k ła d ó w ; największa liczba 
zakładających się u trzym uje  iż p. 
A berk rom by  niezawodnie w ybrany  
zostanie. Jeźli te p rzepow iedn ie  się 
z jszczą, T orysow ie  w takim razie 
z trudnością  potrafią zatrzym ać swą 
w ła d z ę .— Nowy cesarsko - rossyj- 
ski pose ł przy dworze L ondyńskim  
p rzyby ł  juz do  Anglii.—

H isz p a n ia . Je n e ra ł  Valdez przy­
ją ł ministerstwo wojny i u d a ł  się 
do Madrytu. P o d łu g  doniesień z 
lego miasta, L lauder  p rzyby ł zn o ­
wu do Katalonii i ob ją ł  dawne do ­
wództwo. Depesza telegraficzna 
donosi , że powstańcy zostali odpę­
dzeni od oblężenia miasta E lizon­
do i ratowali się ucieczką. W ia­
domości z San Sebastian donoszą 
że Mina dnia 27 stycznia w y ru ­
szył z P am p e lu n y  na czele jp  ty­
sięcy wojska i pobił  zupełn ie  Z u -  
m alakarregu ja ,  który nnał byc ran ­
ny a 4 jego jenerałow ie  zabici. — 
Miał także zabrać  wszystkiej zapa­
sy wojenne. Dotąd la w iadom ość 
niepotwierdziła się jeszcze ani w 
Bajonnie, ani w Monitorze franeu-  
zkim , k tóre  jednakże zgadzają się 
na to, iż powstańcy musieli uc ie ­
kać od Elizondy i ze Mina przy­
brał g roźną postawę. Ministrowie 
królowej oświadczyli uroczyście ,  '* 
Hiszpania nie po trzebuje obcej p®* 
mocy. Spieszneuj i sprężystem
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^ " w K a l e n d a r z u  rządowym na rok 
j 835  między kawalerami wielkie­
go krzyża Izabelli katolickiej, znaj­
duje się Izraelita Rotszyld. W y ­
padek ten|,  mówi jeden dziennik, 
dowodzi postępującej oświaty w Hi­
szpan i i , szeztgólniej zaś wykazuje 
czarodziejską p o tęgę ,  którą złoto 
pokonyw a najwięcej zadaw nione 
przesądy narodu . (G.H )

W ło c h y ,  Teraźniejsze ministe- 
ry u m  angielskie zawiadomiło swe­
go posła w F lo rency i ,  źe Anglia 
wszystko poświęci,  aby  utrzym ać 
rząd królowej portugalskiej Donny 
Maryi da Gloria , i w potrzebie b ro ­
nie jej b ę d z i e  przeciw zewnętrznym 
nieprzyjacio łom . Nigdy nie po­
zwoli na powrót Don Miguela do 
Portugalii i życzy aby  państwa 
W łosk ie  uznały  jak najprędzej p ra ­
wą k ró low ą,  a przez to kraj od 
walki s tronnictw  zabespieczyly — 
P o se ł  angielski w Rzymie doręczy ł 
to przedstawienie K ardynałow i se­
kretarzow i państwa a razem oświad­
czy ł , iź rząd portugalski wszy­
stkiego dołoży, aby rozpocząć zn o ­
wu' uk łady  z stolicą Rzymską, wjktó- 
rych  pojednanie będzie miał na 
uw adze .  W cale  niespodziewano się 
w Rzymie podobnej wiadomości od 
angielskiego rządu; inuemi cieszo­
no się nadziejami, skoro R obert 
Peel obją ster m inisteryum  W ie­
lu  dyplomatów wysłało gońców dla 
zaniesienia tej wiadomości swoim 
dworom . Najwięcej u trudzać bę­
dą te  uk łady  Biskupi, k tórych Don 
P cd ro  wyłączył od atnnestyi i ci

swoje dostojeństwa opuścili.  S ą ­
dzą ze znowu odzyskają swoje g o ­
dności.— P o łożen ie  D on Miguela 
w Rzymie bardzo  się przez to  zm ie­
ni : dotąd uw ażano go tutaj za k ró ­
la Portugalskiego. Niektórzy tw ie r­
dzą, iż na zawsze Rzym opuści.

lu r c y a .  S u łtan  zawiadomił u -  
rzędownie posłów zagranicznych o 
ustąpieniu Egipcyan  z prowincyi 
Orfa. Spodziewa się również udzie­
lić podobną  w iadom ość o w ypłac ie 
haraczu  przez Mebmeda Alego, 
gdyż ostatni zapewnia , źe się w kro t­
c e *  uiści T u re ck i  kommissarz u d a ł  
się do Albanii,  gdzie n iespokojno- 
ści w ybuch ły .  Ma on p e łn o m o ­
cnictwo od Sułtana do ulżenia cię­
żarów , aby skłonie Albańczyków 
do p o k o ju ,  a w razie odrzucenia  
przez nich tej o f ia ry ,  surow em i 
środkami przyw rócić  spokojnośc.—  
S ultan  udzielił znaczne przywileje 
mieszkańcom wyspy Sam os i uwol- 
ich od c ła  p łaconego  dotąd od  
p rzyw ożonych towarów.

Belgia. Z  żołnierzy belgijskich, 
którzy walczyli za sprawę Don P e -  
d ra ,  pow róciło  już do swej ojczy­
zny' 2o3 i ci sk ładać będą oddziel­
ny batalion .— Codziennie oczeku­
ją w Ostendzie okrętów  z żołnierza­
mi przybywającem i z P o r tu g a l i i .—

G. H.
x tarty Zjednoczone A m eryk i p ó ł­

nocnej. Piszą z W asyngtonu  , iż se­
nat na posiedzeniu zeszłego miesią­
ca, objawił swoje niezadowolenie z 
nierozważnych pogrożek Jaksona 
przeciw Francyi.  Postanow ił  także ,  
nieuchwalac żadnyctifś rodków  *dla 
chwycenia się odwetu siłą zbrojną, 
ma bowiem przekonanie ,  iż wojna 
z F ra n t  yą z jednej strony b y ła b y



_  m  -

szkaradną niewdzięcznością wzglę­
dem  d o b ro cz y ń cy ,  k tó rem u Ame­
ryka  winna w części swoj b y t  n ie­
p o d le g ły ;  z drugiej zaś s trony spo­
dziewa s ię ,  iż F ra n cy a  po pcenie-  
n iu  słuszności p ie tensy i Ameryka­
nów , nie omieszka takowych za­
spokoić. Ludzie podejrzliwi u s i łu ­
ją w m ów ić w obywateli tych dwóch 
n a r o d ó w ,  ze c a ły  ten d łu g ,  który 
ty le  hałasu  n aro b i ł  od  lat kilku , 
jest wyłączną własnością^ dwóch 
o s ó b ,  z tych jedną pia być pod ług  
nich Ja k so n ,  a d rugą  wielkiego 
znaczenia F rancuz .  Inni znow u po- 
wodowani nienawiścią przeciw pan -  
S t w p m ,  w związkach przyjaznych 
oddaw na żyjącym i dla k tórych jest 
solą w oku  wszelki odm ienny spo­
sób myślenia i działania , pragnęli­
b y  z całej duszy p o r ó ż n i ć  te n a ro ­
d y ,  aby mogli opiewać swoje trjurn-
fy. ___________ CG- A.)

M o d li  s i (  p o d  f i g u r ą , a  m a d j a -  
bła za  skórą. —  W y ra z  „figura“ 
w  tein p rzysłow iu  nie oznacza 
p rze n o śn i ,  ale obraz  świętego lub 
p ros ty  krzyż drew niany , który po­
spolicie u nas w Polsce przy wio­
skach lub  na rostajnych d rogach  
stawiają. C a łe  to przysłowie okre­
śla dokładnie  ob łudn ika ,  co tylko 
dla oka ludzkiego wznosi m odły  
ku  Stwórcy, a wewnątrz myśli o 
n iecnych  sprawkach. Myśl , ,m a  d ja -  
bła  za skórą*'" oznacza zbiór wszy­
stkich z ło śc i ,  występków i samych 
naw et zbrodni W yraz  d ja b e ł  okre­
śla nam  to wszystko, co tylko naj­
gorszego człowiek myślą objąć 
z d o ła ;  gdyż lud uważa go za p o ­

czątek złego* O n namawia zbój­
ców do  łu p iez tw a ,  przyjaciół do  
zdrady; żony do z łam ania  w ia ry ,  
panny  do n iesta łości ,  cnotliWycb  
do zaprzedania duszy własnej, s ło ­
wem do  wszystkiego. CO kazi ród  
ludzki.

W  pew nem  mieście tak zapowie­
dziano widowisko przedstawiane 
przez zwierzęta: Dziś artyści czw o­
ronożni będą mieli zaszczyt dac 
wielką rep rezentacyą i t .d .  Co do ­
wodzi wielkiego pos tępu  sztuk p ię ­
k n y c h ,  gdy  już i zwierzęta ty tu łu ­
ją się a r ty s ta m i!?!

S z a r a d  a.
Pierwsze z d rug iem  w tych cza­

sach w wielkiej modzie byw a, '  
W d z ię k i , szpetność i cnotę i c h y -  

trość  pokrywa:
T rzec ie  z czw artem  w yraża uczu ­

cie wesela,
K iedy  dziewica ujrzy swego przy­

jaciela:
W s z y s t k o  z a b a w a ,  w której n a  p r z e ­

m i a n ę ,
Dowcip z pustotą bawi osoby ze­

brane.
(Znaczenie  przeszłej szarady je s t :
dana,')

P rzy b y li do Krakowa. Baczyński 
Ig n ac y ,  D obrzyński Antom, D o ­
brzyński M aurycy ,  Rutkowski Mar­
c in ,  Sojecki J a c e n ty , W o i le n b e rg  
C hrys tyan ,  S tadnicki F o r tu n a t , P o ­
tocka Teofila z Gahcyi. K re m p e r  
H enryk, Hoffmann C hrystyan ,  Rae- 
d e r W d h .  lm ,  Anisdo lyiihili z P rus. 
F u tersk '  Antoni / P o l s k i . _______
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